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PRENUMERATA. 

Kurjer Warszawski wy- 
chodzi w dni powszednie wie- 
czorem, w niedziele i święta ra- § 


__Nr.190. Dnia I2 lipca. 


dni powszednie, z oieta 
dni poświątecznych, dodatki po- 
ranne, 

Warunki prenumeraty podane 
są w nagłówku nymeru głó. 
wnego. adr Pia 

Oddzielna przedpłata na doe 
datek poranny przyjmowaną być 
nie może. 

Dziś: Jana Gwalberta Op. 
Czwartek: Małgorzaty P. M. 
Piątek: Bonawentury P. 
Sobota: Henryka Ces. 
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OGŁOSZENIA 

Reklamy: za jeden wiersz 

garmontowy albo jego miejsca 

pierwszy raz 25 kop., każdy na- 

stępny raz 20 kop. 

„„Nakrologia: za jeden wiersz 
op. 

Zwyczejne i małe ogłosza- 
nia w dodatkach porannych nie 
zamieszczają się. 

Ogłoszenia i prenumeratę 

rzyjmuje kantor codziennie oć 

-ej rano do 8-ej wiecz., w nie 
dzicle i święta od 10 do 1z pot 


Niedziela: N. M. P, Szkapl- 
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KALENDARZ 


Mmiona słowiańskie: Dziś Tolimira św. jutro Radomiły. 

Zgromadzenia: Posiedzenie członków zarządu kasy wkłado= 
wo-zaliczkowej emerytów warszawskich. (Lokal kasy w gma- 
chn resursy obywatelskiej przy ulicy Krak.-Przedm.—11 przed 

ołudniem.)— Posiedzenie członków rady gospodarczej Archi- 
kontraternji literackiej. (Kancelarja zarządu, Ogrodowa, 28, 
6 po południu.) — Posiedzenie członków komisji IV-ej stałej 
owocarskiej Towarzystwa ogrodniczego. (Lokal Towarzystwa, 
Chmielna, 14—8 wieczorem.) — Sesja majstrów szewckich. 
(Sala magistratu—5 po południu.) 

Wgbory: Otwarcie i obliczenie głosów wyborczych na człon- 
ków zarządu kasy wkładowo-zaliczkowej kolei nadwiślań- 
skiej. (Lokal zarządu kolei przy ulicy Mazowieckiej—2 po 
południu.) 

Wysiamy stałe: Wystywa Towarzystwa sztuk pięknych. 
(Krak.-Przedm.,15—od 10-ej rano do 4-cj po południn.)— Wy- 

stawa obrazów Krywulta. (Hotel Europejski—-od 10-ej rano 
do 8-ej wiec Wystawa obrazów spółki malarzy oraz 
rzeźbiarzy. (N iat, 27—od 10-ej rano do 714 wieczo* 
rem.)— Wystawa prób i wzorów przemysłu iubrycznego i rę: 


kodzielniczego krajowego. (Gmach Muzeum przemysłu i rols 
nictwa na owskiem-Przedmieściu, N* 66 — codziennie 


od 10-ej Jano do 4-ej po i ger nęi w niedziele zas i święta od 
12—4-ej ro południu. Wejście bezpłatne.) — Wystawa Mu: 
zeum 1zcmieślniczego. (Gmach Muzeum przemysłu i rolnic= 
twa na E ak Ereet. 66—codziennie od 10-ej rano do 4-ej po 
ołudniu, dla rzemieślników od 7—9-ej wieczorem, W niedzie* 

zaś i święta od 10-ej rano do 4-ej po południu.) 1 

Koncerty: Koncert holenderskiego Stowarzyszenia orkiestro- 
wego pod dyrekcją J. A. Quasta. (Dolina Szwajcarska—7 wie- 
czorem.) 

‘Wielki dzis „Rycerskość wieśniacza” (z udziałem 
pani bendazzi-Garulli i p. Alfonsa Garulli'ego), „Tańce per- 
skie” oraz „Wieszczka lalek”; jutro „Violetta” (z udziałem pani 
Aleksandry Stromfeld-Klamrzyńskiej oraz p. Józefa Russita- 

no), E otni dziś „Gniazdo rodzinne”; jutro „Wejście 
fw świat”; — Nowy: dziś „Księżna Nineta”; jutzo „Księżna 
„Nineta”. (8 wieczorem.) 1 i 
| Teatrzyki: Eldorado (trupa lubelska): dziś „Roznosiciel- 
ka chleba”. (8 wieczorem.) 

Lombard miejski; Gotówki w kasie lombardu do rozdania 
na zastawy znajduje się na dzień dzisiejszy 3045 rs. 24 kop. 
(Pożyczki wydawane będą od 9-ej zrana do 1-ej po południu 
iod 4—5-cj po południu; wykup i prolongata uskuteczniate 

"są od 9-ej zrana do 2-ej po południu i od 4—6-ej po południu.) 


Wiadomości bieżące. 


= W ministerjum dóbr przy, projektowaniu obe- 
enych środków, w celuprzyjścia z pomocą rolnictwu, 
zwrócono szczególniejszą uwagę na uprawę chmielu, 
którego znaczna ilość sprowadzana bywa z zagrani- 
cy. Gwoli rozwojowi płantacyj chmielowych mają 
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NAFTA. 
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(Dalszy ciąg.) 


— Dwa lata ciężkiej pracy i tyle rozgłosu o twych 


szalonych powodzeniach!... ; 

— Trzeba cierpliwości. Gdy nafta buchnie w Pod- 
„grodziu, przestajemy wkładać, a zaczniemy Zbierać, 
| — A jeżeli nie wybuchnie? — spytała ciotka.—Bo 

ito być może. | 3 

— Nie pomyślałem o tem. Jeżeli nie wybuchnie, 
stracę sto tysięcy i będę szukał gdzieindziej. ; 

— I tak do nieskończoności. A kiedyż zaczniesz 

mieć, używać, brać? ; 

Rozmowa ciotki zaczynała Zygmunta denerwować. 

Optymizm jego nafciarski, wyrobiony powodzeniem, 
obrażał się. 
— Kiedy, pytasz ciocia, kiedy?... Kiedy Bóg po- 

zwoli. 
Ciotka wzruszyła ramionami. 

— Do ożenienia się z księżniczką potrzeba ci... 
— Najmniej pół miljona gotówki-—dokończył. 

— Chociażby dwakroć. 

— Za mało. 
— Miej je naprzód—odparła ciotka. 
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być przedsięwzięte środki następujące: 1) otwieranie 
szkół chmielarsko-piwowarskich samodzielnych lub 
też dodatkowych przy istniejących niższych szkołach 
rolniczych oraz ogrodniczych; 2) delegowanie z ra- 
mienia rządu do różnych okręgów specjalnie wykwa- 
lifikowanych konduktorów chmielarskich i 3) organi- 
zowanie w pewnych terminach wystaw chmielarskich 
w połączeniu z konferencjami plantatorów chmielu. 


= _Delegowany na rewizję kolei warszawsko-tere- 
spolskiej starszy inspektor rządowy, inżenier Hipsz- 
man, zwiedzi wraz z dyrektorem tej kolei i naczel- 
nikami wydziałów odnogi: siedlecko-małkińską i 
brzesko chełmską. 


= O gradzie, jaki spadł w czerwcu, Ogrodnik pol- | 


ski pisze między innemi co następuje: „Huragan 


gruby i gęsty zniszczył literalnie doszczętnie co było 


| roślin w wielu ogrodach, z drzew owocowych zbił | 


owoce, a w szkółkach pokaleczył gałązki. Tak to na- 
dzieje ogrodników całego roku w ciągu -kwadransa 
zostały okrutnie zawiedzione”, 
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darczego w warszawskiem Towarzystwie dobroczyn- 
ności, na wniosek lekarza zakładów, dra Chełmoń- 


za dostawy na rs. 525 kop. 27. Obecnie w zakładzie 
przebywa starców 359 (110 męźczyzn i 249 kobiet). 


| 
| = Na kwartalnem posiedzeniu cechu introliga- 
| torów, odbytem w mieszkaniu starszego, p. Kolseiń- 
skiego, wypisano na majstrów pp.: Walensa Soro- 
| czyńskiego, Józefa Władysława Wiśniewskiego i 
| Stanisława Ławrysiewicza; na czeladników pp.: 
Wenancjusza, Ludwika Miernickiego, Pawła Zieliń- 
skiego, Bolesława Mozajkę i Aleksandra Kwaśniew- 
skiego. Zapisano na uczniów 10-iu kandydatów. 
|. Remanent z poprzedniej sesji kwartalnej wynosi rs. 
| 1075 kop. 1; obecnie zamknięto kwartał wykazaniem 
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sumy rs. 1103 kop. 12.» 


= Jak donoszą Warsz. gub. wiedom., ks. Romuald | 
| Obuchowicz, wikarjusz parafji Szymonów, został prze- | 


niesiony do parafji Radzymin. 
= Dr. prof. Juljan Ochorowicz wyjechał na dwa 
miesiące do Zakopanego. 


— A zanim je zgromadzę?... 
| — Zabawny jesteś, nikt cię nie ciągnie, ani zmu- 


Elektryczny dzwonek zadzwonił. 

— Idą — szepnęła wzruszona. — Pamiętaj, pier- 
wsze wrażenie czasem bywa decydujące. 
© Zygmunta mimowoli przeszły dreszcze, sam nie 
wiódaiał. dlaczego. 


Do salonu wbiegła żywo, trzepocąe się jak podlo- 
tek, czterdziestoletnia kobieta, w białem okryciu, za 


| nią młoda, o wykwintnym układzie i spokojnych ru- 
| chach. 
MAT Ach ten Kotarbiński, ten Kotarbiński — szeze- 
| biotała hrabina siadając na fotelu — jak on gra, jak 
| on gra. A jakie oczy czarne, wielkie. Jak one patrzą, 
| co za melancholja. Wigo, powiedz sama?... 
|. — Nie patrzałam w jego oczy — odpowiedziała 
| księżniczka. 
| — Mój siostrzeniec — rzekła ciotka, wskazując 
, wachlarzem Zygmunta. 4,2 
| — Widziałeś pan w „Urjelu” Kotarbińskiego?— 
| zagadnęła hrabina, wyciągając rękę na przywitanie, 
|  — Nigdy go nie widziałem na scenie. 
— Żałuj, stokroć żałuj. i 
| — Przyjechał na gościnne występy, będziesz pan 
| mógł się z nim dobrze poznać — dodała Jadwiga — 
jeżeli dłażej zostaniesz w Krakowie. 
— Zostanę jedynie, aby go zobaczyć i poznać — 
odpowiedział Zygmunt. 
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skiego, postanowiono zarządzić odnowienie sal przy- - 
tułku starców i kalek, tudzież zatwierdzono rachunki ; 
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= Na studja. 

Pracownie malarskie pustoszeją. 

Artyści wynoszą się na studja lub na wystawy 
w Monachjum, Paryżu i Berlinie. 

Pracownie pp. Cichockiego, Ryszkiewicza, Owidz- 
kiego, Oknińskiego, Brochockiego, Rudowskiego i 
wielu innych już są zamknięte. 

Malarze nasi powrócą z końcem września: 

== Wystawa wyrobów skórzanych. 

Zacząwszy od dnia dzisiejszego, kancelarja Mu- 
zeum przemysłu i rolnictwa rozpoczyna wydawanie 
deklaracyj osobom, pragnącym wziąć udział w wy- 
stawie skór, wyrobów skórzanych i dekoracyjno-ta- 
picerskich, urządzanej staraniem tegoż Muzem. 

Wystawa, jak już wzmiankowaliśmy, otwarta bę- 


| dzi i ździernika i potrwa d ku gru- 
w Gorcach, Woli i Czystem połamał mnóstwo drzew, | A LiL PERIERE ARIANA g 
niektóre tak, jakby kto kij na kolanie strzaskał. Grad | 


dnia. 

Deklaracje winny być składane w kancelarji Mu- 
zeum najpóźniej do d. 15-g0 września, same zaś oka- 
zy do d. 25-go tegoż miesiąca, przyczem wystawca 
obowiązany jest dołączyć szczegółową specyfikację 
nadesłanych okazów wraz z ich cenami. 

Komitet wystawy stanowią pp.: Lucjan Wrotnow- 


= Na wczorajszem posiedzeniu wydziahi gospo- | ski, jako przewodniczący, Jan Szlenkier, wice-prze- 


wodniczący, członkowie pp.: Jerzy Aleksandrowicz, 
dyrektor Muzeum, J. Blumenberg, L. Miernieki, J. 
Rentel, L. Jeziorański, L. Lubliński, J. Gawrychow- 
ski, L. Mergenthaler i Józef Keppe, redaktor Gazety 
rzemieślniczej. 

Szczegółowy program wystawy podamy nieba- 
wem. l 


= Wypoczynek pracowników. 

Dowiadujemy się, iż pewne grono aptekarzy war- 
szawskich urządziło swoim pracownikom wakacje 
w formie 7—10-dniowego odpoczynku. 

W aptekach, gdzie chwalebną tę inowację wpro- 
wadzono, pracownicy uwalniani są po kolei od zajęć 
na czas wyżej wymieniony. 

Koszta zastępcy ponoszą sami właściciele firm. 

Byłoby wielce pożądanem, aby ten dobry przy- 
kład znalazł jaknajszersze naśladownictwo. 


= Stenografja. 
Mieszkaniec tutejszy p. Józef Grzybowski otrzy- 


/ mał podziękowanie od paryskiego towarzystwa ste- 
~ nograficznego za ulepszenia, poczynione ną polu szyb- 


kiego pisania. 
Ulepszenia te stosują się głównie do skróceń w wy- 


— Ach jak to dobrze, jak to wybornie. Niezawo- 
dnie lubisz pan teatr — mówiła hrabina. — Ja za 
nim przepadam i ciągnę za sobą Wigę, jak ofiarę. 

— Nie przepadam za teatrem tyle co ciocia — tłu- 
maczyła się księżniczka — lecz nie mogę pojąć tutej- 
szego towarzystwa, które woli się nudzić w domu, 
aniżeli bawić się w teatrze. 

— Są ludzie, a nawet całe towarzystwa, których 
najprzyjemniejszą rozrywką... sę 

— Wybornie pan powiedziałeś, towarzystwo tu- 
tejsze w drzemce znajduje rozkosz, w nudach za- 
bawę. 

Hrabina westchnęła. - 

— Ten Kotarbiński, ten Kotarbiński — powtarza 
ła — co za realizm, jaka prawda... Wyobraź pan so 
bie, pada na schody i głowa jego stacza się po sto- 
pniach ze schodu na schód... Słyszałam odgłos, dresz- 
cze mnie przeszły; ze strachu oczy zmrużyłam... 

— Czy i księżniczka odezułaś realizm tej sceny?— 
spytał Jadwigi Zygmunt. 

— W każdym razie nie tyle, co ciocia. W ogóle 
nie należę do entuzjastek. U cioci podnosiło wrażenie 
spadanie pięknej, ładnie modelowanej głowy. I cóż 
dziwnego, że się ciocia bała, aby się nie rozbiła. 

— Ej Wigo, Wigo, zaczynasz mnie prześladować. 

— Przeciwnie, księżniczka oddaje hrabinie hołd 
uznania za jej wrażliwość na piękno. 


(Dalszy ciąg nastąpi.) 


4 


_ ne butelki, przyczem notowano czas odejścia i przy- 


razach franeuskich, najwięcej w mowie potocznej u: 
żywanych. 


= Roboty na kolei. k $ 

Roboty ziemne przy rekonstrukcji kolei nadwiślań- 
skiej prowadzone są na całej linji, co niezmiernie 
ułatwia nieznaczny ruch pociągów. 

„ Obecnie prawie na każdym oddziale linji zmienia- 
ją podkłady. , 

Kilka pociągów gospodarczych rozwozi podkłady 
nowe z pod Łukowa i Kowla. 

W tych dniach otwarte będą cztery nowe kopalnie 
żwiru, do których pójdą bocznice czyli linje podja- 
zdowe: na oddziale Iwangród-Kowel trzy kopalnie i 
pod Gąsocinem, na oddziale mławskim—jedna. | | 

Również odbywa się gruntowna rekonstrakcja linji 
telegraficznej i restauracja budynków slużbowych 
na całej linji. 

= Abonament kwiatowy. 

Jedna z firm ogrodniczych zaprowadza tytułem pró- 
by abonament kwiatowy, obejmujący kilka katego- 
ryj, stosownie do ilości wydawanych kwiatów 
w formie butonierek, równianek lub bukietów. 

Abonenci będą mogli po kwiaty sami się zgłaszać 
lub też otrzymywać je w domu w porze z góry ozną- 
czonej. 

Przy abonamencie, zapewniającym stały odbyt, ce- 
ny kwiatów będą około 30%, niższe. 


= Turyści. 

W dniu wczorajszym zwiedzało Warszawę grono 
w niemieckich, które objeżdźa Europę wscho- 

nią, 

Są to przeważnie bawarczycy i wirtemberczycy, 
podróżujący pod przewodnictwem p. Gmade, ajenta 
mnacpo biura turystów Rudolfa Mayera. 

Dziś rano turyści udają się statkiem do Płocka, po- 
wrócą zaś pojutrze przez Kutno. 

Dalsza marszruta obejmuje: Wilno, Rygę i Peters- 
burg, a następnie Moskwę i Odesę, poczem turyści 
udadza się do Konstantynopola. 

W gronie tem znajduje się p. Ottou Schretter, pro- 
fesor uniwersytetu ze Sztutgardu. 


= Park sielecki. 

Od wielu lat zaniedbany park w.Sielcach za rogatka- 
mi belwederskiemi zaczęto w r. b. porządkować. 

Wiele ulic i alei, poprzednio zarośniętych, już oczy: 
3zczono, a w r. p. mają być wyszlamowane i uporząd- 
kowane sadzawki. 

Wstęp dla publiczności dozwolony, a przy wej- 
ściach umieszczono tablice z zastrzeżeniami dla spa- 
cerujących. 

Przepisy są te same, co w parku lazienkowskim. 

= W kanałach. 

Po ukończeniu budowy wielkich kolektorów úli- ! 
cznych, jako to: kanałów A. B. iC., przedsiębrane za- | 
wsze bywały próby szybkości biegu wody. 

W tym celu puszczane były do kanału zakorkowa- 


bycia do ujścia zbiorników. 

Próby tego rodzaju inają być obecnie wznowione, 
jednakże z tą różnicą, że obecnie dotyczeć będą nie 
szybkości, ale ilości przypływu. 

Zarząd kanalizacji postanowił raz na miesiąc urzą- 
dzać dwudziestoczterogodzinne badania, podług któ- 
rych wykonany będzie wykaz graficzny z oznacze- 
niem pięciominutowem. 

Pierwsza próba zacznie się dziś o godzinie 12-ej 
w południe, dotyczeć zaś ma wyłącznie ujścia kole- 
ktora bielańskiego. 

Dopiero po. ogłoszeniu dzisiejszych badań, zapro- 
szoną będzie w przyszłym miesiącu komisja miesza- 
na, złożona z inżenierów, lekarzy i chemików, która 

jmie się dalszemi próbami. 

owstał zamiar, by do współudziału w pracach komi- 
sji zaprosić znanego ichtjologa, p. Girdwoyna, któryby 
zaopinjował jaki wpływ na hodowlę umyślnie tam 
umieszczonych ryb wywierają ścieki rozcieńczone, 
gromadzące się w kolektorze bielańskim. 


= Znaczna kradzież. 

W dniu wczorajszym w fabryce wyrobów tytuńiowych Po: 
lakiewicza pod XM 11-ym przy ul. Bonifraterskićj wykryto zna» 
czną kradzież. È 

Ze sprawdzenia ksiąg rachnnkowych z inwentarzem fabry- 
cznym okazało się, iż w ciągn miesiąca zniknęło towaru na 
sumę około 5,000 rs. 

Część nieznaczną, pochodzącą z kradzieży z poprzedniego 
dnia, odszukano u Noecha Rapaporta, który został zaareszto- 
wany. 

= Ujęci j 

Pod X 5-ym przy ul, Sierakowskiej peł) trzymano Marję 
Gerlachównę, mieszkankę Woli, która, skradłszy różne przed- 
mioty 2 miószkania Kernera, zabierała się dò ódwzotu. 

Na szosie radzymińskiej Ludwik Dengysk przytrzymał Jo- 
ska Brunera, który mu skradł z bryczki tłomok z rzeczami 
wartości paruset rubli. | 


= Osobliwa zgubne l 

Na drodze bocznej pod Miłosną znaleziono rower nowy, | 
z przytwierdzoną do kierownika marynarką. A: 

Znalazca, Michał Krzykowski, złożył rower w urzędzie 
gminny mę 
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KURJER WARSZAWSKI. — Dnia 12 lipca 1893 r. 


= Przy pracy. : 

Przy budowie oficyny w fabryce „Wulkan” na Pradze spa- 
dły z rusztowania robotnice: Katarzyna Zubkrwa i Michalina 
Gontanowa. f l 

„ Pierwsza z nich złamała lewą nogę, druga zaś zraniła się 

ciężko w głowę. r 

Na Pelcowiżnie przy kopaniu dołu w posesji Minkesa zapa- 
dła się ziemia i zasypała dwu robotników. 

Jeden z nich, Oskar Juntys, uległ uszkodzeniu klatki pier- 
siowej, drugi zaś, Bolesław Wardyński, złamał prawą nogę. 

= Nieostrożna jazda. 

Wczorajszego wieczora turgon piwowarski Rejcha N 838, 
przejechał Marjannę Gębską, która złamała lewą nogę. 

Poszwankowaną odwieziono do szpitala św. Ducha. 

Na ul. Chmielnej Kazimierz Bruszyński został dyszlem wo- 
zu roboczego zraniony w głowę. 


= Rozbiegane konie. 
W dniu wczorajszym na drodze z Bielan do Marymontu 
rozbiegały się konie fornalskie, należące do p. Krzyżanow= 


ja 
oźnica Jaliński 4 ky t złamał nogę, koń zaś, z powodu 
przebicia krzyża, jest do dalszego użytku niezdatny. 


= Krwawe zajście. 

Zamieszkały pod M 38-ym przy ul, Dzikiej Fejwel Gniady, 
pokłóciwszy się z Janklem Celemońskim z pobudek konku- 
rencyjnych, napadł na niego i zadał mn cios w głowę. 

Rannego odwieziono do mieszkania pod M 81-ym przy ul. 
Smoczej, Gniadego zaś aresztowano, 

= Pożar 

Wczoraj, o godz. 7-ej po poładnin, ukazały” się płomienie i 
dym w stronie dworca kolei petersbnrskiej. 

Oddziały praski i ratuszowy podążyły na ratunek. 

Okazało się, iż na stacji towarowej tej kolei, w urządzonym 
czasowo piecu do gotowania żywności dla robotników usta- 
wiających słupy telegraficzne, wskutek rozlania tłuszczu wy- 
buchły płomienie. 

Ogień ugasił oddział praski, przyczem piec rozebrano. 

Wczoraj o godz. 11/, w nocy w dystrybucji Szpigelgla- 
sa w domu NM 22 przy ul. Karmelickiej, z niewiadomej 
przyczyny, zapaliły się pudełka na k 

Przed przybyciem oddziału nalewkowskiego straży, ogień 
ugasili sami mieszkańcy. 

Zmaczna część towaru została uszkodzona, skutkiem opa- 
lenia się i zamoczenia. 


+ Dobra Przywieczerzyn, w powiecie nieszawskim, 
rozparcelowano między włościan za pośrednictwem 
Banku włościańskiego. 


+ Echa prowincjonalne. 

W Kielcach obchodzono jubileusz półwiekowej słu- 
żby sądowej obrońcy prokuratorji, adw. Wojciecha 
Zachorowskiego. 


EB. P. 


“Salomon Arnstein 


b. Kupiec. 


Przežywszy lat 79, przeniósł się do wieczności.  Posostał 
w nieutulonyw żalu syn, córka, synowa, wnuki i prawnus 
ki zapraszają krewnych, przyjaciół i znajomych na wypro- 
wadzenie zwłok na cmentarz. starozakonnych, w dnin 12-ym 
b. m, t: j. we środę, o godzinie S-ej po południu z domu 
przy ulicy Pańskiej nr 26. 

Osobne zaproszenia rozsyłane nie będą, 2899 


B. p. Wilhelm 


Kronenberg, 


w wieku lat 76, 
zmarł w dniu 1t-ym lipca 1893 roku. 


Pogrążeni w smutku brat i siostra za- 

$ praszają krewnych, przyjaciół i znajo- 

| mych na wyprowadzenie zwłok w dniu 

H 13-ym lipca r. b., o godzinie B=ej po po- f 

| ludniu, z domu Nr 27 przy ulicy Nowo» Í 

| lipie, na cmentarz gminy wyznania moj- 
Żeszowego. 


Osobne zaproszenia rozsyłane nie będą. 
*-8—2808__ 


KLLOMWOŚC ZAGRANICZNA 


Berlin, 10-go lipca. 
(R vrespondencja specjalna Kuriera Warszawskiego.) 
Wielki kongres dziennikarzy i literatów w Monachjnm, 


Grono adwokatów ofiarowało jubilatowi drogocen- | zwołany w celu utworzenia kasy emerytalnej dla dzienni- 


ny pierścień i album pamiątkowe. 

W Radomiu rozpoczęto na nowo roboty około wier- 
cenia studni artezyjskiej. 

Prowadzi je biuro poszukiwań górniczych i przed- 
siębiorstwo studzien artezyjskich inż. Zygmunta Woy- 
sława, profesora akademji góriiczej w Petersburgu. 

Z Sandomierza donoszą, że w tamtych okolicach 
przewidywać można bardzo dobry urodzaj buraków 
cukrowych, kartofli i wszelkich jarzyn okopowych. 

Owoców w sadach będzie dosyć, szczególniej ja- 
błek i śliwek, za to gruszek i wiśni niewiele; warzy- 
wa ogrodowe są w pow. sandomierskim bajecznie 
tanie. 

Kaplica św. Józefa w kolegjacie kaliskiej ma być 
odmalowana w całości sposobem al fresco, 

W trzech polach na sklepieniu zostanie przywróco- 
na, a raczej na nowo wymalowana „Ofiara Abraha- 
ma”, którą przy poprzedniej restauracji zabielono. 

Wykonanie fresków powierzono artyście-malarzo- 
wi p. Powałskiemu, 


-+ Pięć ofiar. 

W tygodniu ubiegłym w Nowomińsku spłonął dom dre- 
wniany Wasermana, 

Pomimo energicznego ratunku miejscowej straży ochotni- 
czej, o uratowaniu drewnianej budowli przy silnym wichrze, 
myśleć było niepodobna. . 

Pożar wynikł w nocy i najpierwej objął poddasze, zamie- 
szkiwane przez ubogą rodzinę izraelską. j 

Dwie kobiety dorósło, oraz troje drobnych dzieci, zaskoczo- 
ne ogniem podczas snu, spłonęły. 


> mo ie 


NOTATNIK TERMINOWY. 


— Od d. 13-g6 lipca na przystanku Platforma, położonym 
pomiędzy Miłosną a Rembertówem, sprzedawane będą bilety 
Pery ie wszystkich trzech klas na przejazd do Warszawy 
(Pragi). 

— 0d d. 13-go lipca do 13-go sierpnia, w piątki, 6d godz, 
11=2-ej po połndniu, przyjniowane będą w kangelarji progi- 
ninazjum żeńskiego warszawskiego prośby o przyjęcie do szko- 
ły. Miejsca wolne znajdują się we wszystkich klasach. 


; SGekrolog/fa. i 


FÉ. p ISA rym, 


„ obywatel, 
po długiej i ciężkiej chorobie, przeniół się do wieczności dnia 
10-go lipca 1893 r. Pozostałą w smutku żona z dziećmi, za” 
prosza krewnych, przyjaciół i znajomych na żałobne tabo- 
żeństwo, odbyć się mające w diiu 12-ym lipca, to jest we Śto= 


, dę; o godzinie £0-ej zidna; w kościele św. Aleksandra, a ja- 


stępnie na wyprowadzenie zwłok w tymże dniu iz tegoż ko- 
ścioła, o godz. G-ej po poł. na cmentarz powązkowski, —2880 


karzy, skończył się wczoraj wieczorem po dwudniowych 
rozprawach. Uczestniczyli w nim: ks, Ludwik bawarski, 
ministrowie: v. Crailsheim i bar. v. Feilitsch, burmistrz 
monachijski Borscht i mnóstwo innych wybitnych oso 
Btości miejscowych. zamiejscowych ksrTatiwik, jako pr 
tektor projektowanej kasy emerytalnej, oświadczył, żedw 
powody skłoniły go do przyjęcia protektoratu: humanitar 
ny cel instytucji, dla której świetne wypracowano statuty, 
oraz wzgląd na wysoką doniosłość dziennikarstwa dla cza- 
sów dzisiejszych i ludzkości całej. Statuty nowej kasy 
przyjęto jednomyślnie, tak, iż nowa instytucja wejść bę- 
dzie mogła w życie z d: 1-ym października r. b, Ks. Lū- 
dwik na jej cel poświęcił na razie 3000 marek. 


Paryż, 9-go lipca. 
(Korespondencja specjalna Kurjera Warszawskiego.) 

Kilka pism tutejszych powtarza następującą historję, 
która przywędrowała z Brukseli. W stolicy Belgji, 
u państwa Mieczkowskich, przy avenue Louise nr. 345, 
bawiła 27-letnia panna Wanda Kaszycówna. W pobli-, 
łu mieszkał książę Wiktor Napoleon i panna K., widżąc 
go często przechodzącego przed swojemi oknami, szale- 
nie się w nim zakochała, pisała do niego kilka razy, 
lecz nie otrzymała odpowiedzi. Zrozpaczona, odebrała 
sobie życie wystrzałem z rewolweru. Pogrzeb odbył Się 
bardzo cicho, Policja rozpoczęła śledztwo, gdyż roze- 
szła się pogłoska, że zmarła zostawiła listy, kompromi- 
tujące mocno księcia Wiktora. Ten ostatni zresztą, za- 
równo jak państwo Mieczkowscy, stanowczo temu prze- 
czą. 

Wczoraj po południu odbył się pogrzeb Guy de Mau- 
passanta, nie wspaniały, cichy, lecz smutny. W małym 
skromnym kościołku św. Piotra de Chaiilot zebrała się 
gromadka krewnych, przyjaciół i literatów, między Mi- 
mi: prófesór z (renobli Góe i dr. Huchard, kuzyni 
zmatłego, pp. Roujon, dyrektor depart. sztuk pięknych, 
Zola z żoną, Alekstnder Duttas, księgarze Charpentier i 
Ollendorfi, senatorowie: Bardoux i Spuller, Oktaw Mit- 
beau, Fernand Xau; Goncótrt, Vogtie, Meilhac, Mallar- 
mó, Simond G Echo de Paris), Paweł Alexis i Henryk 
Gei, Katil Mendós, korespondent Zimësa Blowitz, 
Na trumnie złożono sporo wieńców i girland, a najpię- 
kniejsze od Qil Błasa i od Towarzystwa autorów dra- 
matycznych. Z kościółka powieżiono trumnę na emen- 
tarz Montparnasse, do grobu familijnego. Emil Zola, 
który, wraz z Gustawem Flanbertóm był pierwszym mi- 
strzem literackim Maupassanta, zabrał nad mogiłą głos 
i w niedługiej, pełnej tńićżucia mowie zaznaczył jashość 


i zdrówie, które były rysem Charakterystycznym talentu - 


młodego pisarża, talenta czysto francuskiego, pókrewne- 
go Rabelaisowi, Montaigne'owi, Molićre'owi, Tafontai- 
nowi, nagłe przekształcenie się pisarza i całkowitą doj: 


` roskop. Pomoc państwowa będzie konieczna, 


NE. SĘ] 


Nr. 190 


pa ——————. 


rzałość, objawioną w pierwszej nowelce „ Boule-de-Sutf”, | nych poddanych udzieliliśm 


drukowanej w zbiorze „Wieczory medańskie”,i ogromne 
powodzenie, które go odrazu postawiło na wyżynach lite- 
ratury francuskiej. Po Zoli powiedział jeszcze parę ser- 
decznych słów przyjaciel Maupassauta, Henryk Oćard, i 
wszyscy rozeszli się wzruszeni, ` 

Teatr Ambigu, aby przyciągnąć tę ludność Paryża, któ- 
ra, bez względu na sezon, siedzi w mieście, a więc ludność 
niewybredną, dał sztukę z rodzaju t. zw. „patrjotycznych”, 
dramat w pięciu aktach i 11-tu odsłonach „ Valmy” Pawła 
Mahalina. Pełno tu strzałów, bicia w bębny, a na tem 
tle rozwija się nić romantyczną. W r. 1792-im przybywa 
do Paryża z Ameryki na pomoc królowi hr. Jan d' Armail- 
lan, a śledzony znajduje schronienie w domu Piotra Vau- 
thier, dawniej podoficera w jego pułku, obecnie przyjacie- 
la Dantona. Zdumiony poznaje w jego żonie swoją da- 
wną kochankę, Zuzannę; Vauthier nie wie o ich dawnych 
stosunkach, lecz hrabia nie może dłużej przyjmować jego 
gościnności i opieki. Pod wpływem gorących słów Dân- 
tona, wstępuje na ochotnika do wojska i idzie na wschód, 
przeciw koalicji. Nieprzyjaciele obwiniają go 0 zdradę, 
Dumouriez chce go na śmierć skazać, gdy Vauthier przy- 
bywa, uwalnia więźnia za swojem poręczeniem, lecz, wie- 
dząc już o dawnej jego miłości do Zuzanny, wyzywa na 
szlachetny pojedynek. Pójdą w pierwszym szeregu na 
wroga, czekając, kto pierw padnie. Kula trafia Jana, któ- 
ry umierającemu Vauthierowi przyrzeką opiekę nad Zu- 
zanną i jej synem. Aktorzy: Marquet, Chelles, pani Laure, 
grają z zapałem, a entuzjastyczna publiczność rzemieślni- 
cza i kupiecka oklaskuje sztukę. 

Znany feljetonista i poeta, Hugues Le Roux, otrzymał 
od ministerjum oświaty misję udania się do Szwecji i Nor- 


ruchu w tych krajacb. 


* 
Praga czeska, 6-go lipca 
(Korespondencja specjalna Kurjera Warszawskiego.) 

W d. 29-ym z. m. obchodzono uroczyście setną roczn. €ę 
urodzin Józefa Ressla,. wynalazcy śruby okrętowej, pocho- 
dzącego z Chrudimia, a zmarłego w Lublanie d. 10-go 
października r. 1857-g0 w zapomnieniu, z którego wyrwa- 
ło imię jego wzniesienie mu pomnika w Wiedniu. Ale były 
to czasy Schmerlinga, więc skrzywdzono uczczonego pomni- 
kiem, wykreśliwszy 2 rozkazu naczelnika rządu wyrazy: 
„natione Bohemo” na postumencie. Dziś nikt nie zapie- 
ra częchom prawa do tego męża, a zupełne zadośćuczynie- 

dostało im się przez to, że Wiedeń i Marienbrunn, 
ajsca studjów techniczno-leśniczych Ressla, święciły ro 
¿niee wobec delegatów czeskich, W Pradze w tymże 
uniu odsłónięto tablicę pamiątkową na politechnice czę- 
skiej wobec rektora prof. Petrlika i dygnitarzy; przemą- 
wiał inżenier pos. Kaftau, okolicznościowy życiorys wydał | 
inż. Pero. <a | 

Dziś znów inną rocznicę święci Praga, całe Czechy | 
i Morawa. Wszak to dzień spalenia Husa w Kostnicy. | 

| 


| 


Już w wilję dnia tego nie brakło uroczystości. Hasło dą- 
ła wczoraj Beseda ewangelicka, urządzając wieczorek, na 
którego program złożyły się mowy okolicznościowe i śpie- | 
wy chóralne, jak husycki chorał „Kdo jste bożi wojowni- | 
ci” it 

Dziś więório wystawę dziewięciu projektów konkurso- 
wych na pomnik Husa, na który cały naród złożył kwotę 
niezwykle wielką. Wczoraj jury, do której należeli, prócz 
praskich znakomitości, trzej francuscy mistrze dłuta: 
Barrias, Noël i Mervić, umyślnie w tym, celu przybyli z ma- 
larzem Brozikiem z Paryża, rozstrzygnęło ów konkurs, 
Pierwszą nagrodę (1500 złr.) otrzymał rzeźbiarz Wilhelm 
Amort z po za Pragi, drugą (1000 złr.) trójca praska: Ań- 
toni Prohazka, Franciszek Hergesell i Rud, Krzyżenecki, 
trzecią (800 złr.) Józef Czerweny z Michli. 

Gości francuskich przyjmował komitet pomnika Husa, 
któremu przewodniczy znany mieszczanin Wojta Naprstek, 
mając przy boku dra Podlipnego, bankietem wspaniałym | 
na Żofinie. Francuzom Praga zaimponowała. | 

We środę zeszłego tygodnia odbyło się doroczne walne ' 
zgromadzenie Akademji umiejętności i sztuk pięknych. 
Akademja ta, najmłodsza w Austeji, rozwija niezwykłą ru- | 
chliwość, zwłaszcza w wydziale III-im i IV-ym. Świeżo | 
prof. Mourek ogłosił w wydawnictwach jej „Składnię go- | 

| 
| 


cką”, Truhlarz zaś „O początku humanizmu czeskiego” 
i „Korespondencję Lobkowica*, najsłynniejszego humani- 


- sty czeskiego, Patera zaś oddał już do druku tak długo 


oczekiwaną korespondencję ojca slawistyki, Dąbrowskiego | 
z Durschem i Rybajem. | 

Zbiory wypadną w r. b. fatalnie, zwłaszcza w północno- | 
zachodniej cześci kraju, z powodu ogromnej spiekoty; | 
w Pradze średnio mamy 25—80° R. i posuchy, Tak np. | 
na zebraniu rolników w Hniewinie obliczono, że zbiór | 
pszenicy, paszy i owsa wyniesie 75—100, żyta 85—50, 
jęczmienia 50, braków 25—800/, zasiewu. Mmutny ho- 
F Pe Kr. | 


Telegramy „Kurjera Warszawskiego”. | 


Petersburg 11-go lipca. (lel Aj. półn.)— , 
Najwyższy Ukaz do senatu rządzącego: „| 
W stałej trosce i opiece względeńi Naszych wiers 


| 
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dności gubernij, dotkniętych wyjątkowym nieurodza- 
jem zboża w latach 1891 i 1892-go r. Obecnie, celem 
trwałego przywrócenia stanu gospodarskiego ludności, 
wstrząsniętej doznanemi klęskami, tudzież w celu ul- 
żenia w spłacie długu, jaki cięży na niej wobec Rzą- 
du z tytułu wydanych zaliczeń żywnościowych, Naj- 
miłościwiej rozkazujemy: 

1. Wszystkie wydane ludności zaliczenia zbożowe 
podzielić na dwie kategorje, zapisując do pierwszej 
zaliczenia, wydane w życie, pszenicy, jarej i ozimej, i 
w mące wszelkiego gatunku, do kategorji drugiej 
zaś — zaliczenia w jęczmieniu, owsie, kukurydzy, 
pszenicy—orkiszu, gryce, prosie, grochu i t. d, 

2. Dokonywać egzekucji wspomnianych zaliczeń, 
nie według kosztów produkcji zboża, lecz względnie 
do przeciętnych w ubiegłem dziesięcioleciu cen żyta 
i owsa, przyczem odnośnie do zaliczeń pierwszej ka- 
tegorji egzekwować wartość wydanego ludności zbo- 
ża według cen żyta, odnośnie kategorji drugiej—we- 
dług cen owsa. Tabele cen źytą i owsa w podziale 
na gubernje zatwierdzają ministrowie spraw we- 
wnętrznych i skarbu, 

3. Należność za wydane sposobem zaliczenia kar- 
tofle i mięso pobierać zgodnie z wartością wytwórczą 
tych produktów, a zaliczenia, wydane w gotowiźnie— 
pobierać w całości. 

4, Wspomnianą ulgę rozciągnąć na gubernje: 
Bessarabska, Woroneską, Wiacką, Kurską, Kazańską, 
Niżegorodzką, Orenburską, Orłowska, Penzeńską, 
Riazańską, Samarską, Saratowską, Simbirską, Tau- 
rycką, Tambowską, Tobolską, Tulską, Ufimską, 
Charkowską i Chersońską, stosując tę ulgę do zali- 
czeń, wydanych na żywność i na zasiew z powodu 


| nieurodzajów w latach 1891—1892-go, zarówno na 
' rachunek funduszów rządowych ogólnego dla całego 


Cesarstwa kapitału żywnościowego i wypłaconych 
przez skarb funduszów dla wzmocnienia tego kapita- 
łu, jak i na rachunek środków żywnościowych miej- 
scowych, kapitałów żywnościowych gminnych i gu- 
bernjalnych. j 

5. BStratę, jaką poniosą kapitały żywnościowe— 
ogólny i lokalne, a to wskutek egzekwowania wyda- 
nych na rachunek tychże kapitałów zaliczeń zbożo- 
wych, nie według kosztów produkcji, lecz według ce- 
ny zboża znacznie niższej, zatwierdzonej przez mini- 
strów spraw wewnętrznych i skarbu—stratę tę pò- 
kryć z sum, wyegzekwowanych dla uzupełnienia za- 
liczeń, wydanych właściwie przez skarb. Wspomnia- 
na w Ukazie tabela została rozesłana przy cyrkula- 
rzu ministra spraw wewnętrznych do gubernatorów. 

Z powodu tego Najwyższego Ukazu Praw. wiestn. 
pisze, co następuje: 

Ukaz Najwyższy z d. 20-gó czerwca przyznaje 
nadzwyczajne ulgi przy spłacie zaliczeń żywnościo- 
wych. Według obliczeń przypuszczalnych straty 
skarbu—wobee sumy ogólnej 135 miljonów rs., wy- 
datkowanej w tym celu właściwie z funduszów skar- 
bu państwadosięgną 70 miljonów rs. W ten spo- 
sób z woli Monarchy ludność, która otrzymała zali- 
czenia żywnościowe, uwolniona dziś zostaje więcej 
niż od połowy ciążącego na niej długu. Ta wielka 
łaska Najjaśniejszego Pana daje ludności, jdotkniętej 
stratami skutkiem nieurodzajów, możność wzmocnie- 
nia się i powrotu do dobrobytu, zachwianego dozna- 
nemi w ostatnich latach klęskami. 

Poczdam 11-go lipca. (Tel, Ajen. półn.) — 
Jego Cesarska Wysokość Cesarzewicz Następca Tro- 
nü przyjedzie o godz. 8-ëj min 25 na stację Wild- 
park, gdzie będzie powitany przez cesarza Wiihel- 
ma, z którym następnie uda się do nowego pałacu. 
Na drodze od dworca kolejowego do pałacu batalion 
piechoty tworzyć będzie szpaler. Obiad dworski da- 


| ny będzie na 30 nakryć. W czasie obiadu grać bę- 


żie muzyka pułku grenadjerów imienia Cesarza 
Aleksandra. Odjazd Jego Cesarskiej Wysokości 
Cesarzewicza Następcy Trótu do Berlina cdbędzie 
się o godz. 10-6j min. 25. Z dwoná | 6Gzdamskiego 
na dworzec kolejowy na tl. Pris: ri lstrase Jego Oe- 
sarska Wysokość Odsaizewicz Następca Troiiti poje- 
dzie powozem dworskim. 


WNIOSEK BISMARKA. 
Berlin 1l-go lipca. (Tel, pr. Kur. War.)-- 
Wniosek hr. Herberta Bismarka, aby uchwalić refor- 
mę wojskową tylko pod warunkiem otrzymania za- 
dowalniających zapewnień ze strony rząda co do po- 
krycia kosztów reformy, nie znalazł dostatecznego 
poparcia. » 
Berlin 11-go lipca. (Tel. pryw. Kur. War.) ~- 
| Hr. Herbert Bismark miał zamiar przedstawić w par- 
ramencie niemieckim wniosek, aby nad projektem 
leformy wojskowej w trzeciem czytaniu głosowano 
dopiero po zasadniczem przyjęciu projektu pokrycia 
kosztów, z reformą wojskową połączonych. Ponie- 
waż wniosek hr. Herberta Bismarka nie został po- 
party ani przez stronnictwo rządowe, ani przez agra- 
rjuszów, więc hrabia postanowił wstrzymać się od 
głosowania. (Ajen. półn,) 


PROGRAM WYBORCZY. 

Vary ll-go lipca. (Tel. pryw, Kur. Wary 
| Obraduje tutaj pod przewodnictwem senatora Go- 
| bleta kongres, celem ułożenia programu wybor- 
| czego. Część polityczna programu mieści w so- 


| bie: zniesienie konkordatu, rozdział kościoła od pań- 


| stwa, zniesienie budżetu wyznań, uchwalenie prawa 
o stowarzyszeniach religijnych, rewizja konstytucji 
w republikańsko-demokratycznym duchu, zniesienie 
senatu, wreszcie reformy sądowe i municypalne. 
Część ekonomiczna programu żąda: ogólnej reformy 
podatkowej, zniesienia podatków konsumeyjnych, 
hygieny socjalnej, opieki nad robotnikami, ograni- 
czenia dnia pracy, zabezpieczeń robotniczych, znie- 
sienia monopołów. 


WYPADKI FRANCUSKIE, 

Paryz 11-go lipca. (Tel. pryw. K. Warsz.) — 
Komisarz policyjny d'Hers, sprawca napadu na „Hó- 
tel Dieu” otrzymał urlop, z którego nie powróci już 
na miejsce: dotychczasowe. 

Harya 11-go lipca. (Tel. pryw. Kur. War.) — 
Z prowincji nadchodzą również doniesienia, że tego- 
roczny dzień 14-ty lipca obchodzić tam będą jako 
dzień żałoby. 

Haryż 11-go lipca. (Tel. pryw. Kur. Warsz.)— 
Deputowani soejalistyczni: Basly, Lafargue, Jaurés, 
Boyer i Baudin, udali się do swoich okręgów wybor- 
czych, celem agitowania za organizacją powszechnej 
zmowy, 

Faryż 11-g9 lipca. (Tel pryw. Kur. War) — 
Cavsiguac wygłosił do wyborców swoich w Saint 
Calais wielką mowę polityczną, wymierzoną przeciw 
koncentracji republikańskiej (t. j. sojuszowi republi- 
kanów umiarkowanych z radykalistami; przyp. red.). 


_ BURZĄ. 

Berlin 11-go lipca. (Tel pryw. Kur. W.) — 
Po kilkotygodniowych upałach i suszy przeciągnęła 
dzisiaj nad Berlinem straszna burza, podobna do ze: 
rwania się chmury. Pioruny wznieciły kilka pożarów 


POZAR NA WYSTAWIE: > 
Uhicago 11-gö lipca. (Tel. Aj. półn)"Weżbraj 
zdarzył się pożar w magazynach wystawy. W czasie 
pożaru runęła wieża. Skutkiem wypadka 30 stra 
żaków zostało zabitych, a 60 odniosło ciężkie rany. 
Straty, przez požar zrządzone, oceniają na pół mil 
jona dolarów. 


Hamburg il-go lipca. (Tel, pr. Kw. W.) — 
Z powodu różporządzeń, wydanych przez władże nie- 
mieckie, celem niedopuszczania wychodźców rts- 
skich do Ameryki, hambutsko amotykańskie akcyj: 
ne towarzystwo żeglugi parowej, aż do dalszych roz: 
porządzeń, zamknęło swoje ajencje w miastach po 
granicznych: 

Londyn 11-go lipca. (Tel. pryw. Kur. W.) — 
Z Wellingtonu telegrafują, że „New Zeland Joan and 
mercandil Agency”, wielki dom flnansowy 1 jedna 
z wielkich firm, trudniących się wywozeiń wełny do 
Eiropy, zawiesiły wypłaty. Pasywa wynoszą ptże- 
szło 3 milj. funt. szteil: (Aj. półn.) 
| umenstantynopol 11-go lipca (Tel. pr. K. 
| W.)—W dniu wczorajszym sułtai: w otoczeniu wiel: 
| kiego wezyra i wyższych dósto hi «ÓW przyj u.ował 
| kedywa eg.pskiego 1a audjencji. (Aj. péin.) 


TELEGRAMY HANDLOWE. 


Berlin 11-go lipca. (Telegr. prywatny Rur. Warsz.) — 
Nastrój giełdy dzisiejszej był cokolwiek słabszy. Na rynku 
rubli i wartości russkich, króre były w zaofiarowaniu, pa- 
nowała zniżka. W porównaniu z wczorajszemi kursami 0- 
bnizyły się banknoty russkie w obrotach gnatychmiasto- 
wych o 40 fenig., a w dostawowych o 25 fen. Warszawa 
krótkoterminowa gorzej o 55 f. krótki Petersburg o 50 fen., 
długoterminowy zaś o 10 f. Przekazy na Wiedeń w obu 
terminach pozostały bez zmiany (krótkie 164.90), długoter- 
minowe (164.40). Listy zastawne ziemskie odzyskały się o 
40 kop., pożyczki wschodnie 2-ej emisji o 10 kop. (68.70), 
a pożyczki 3-ej emisji o 20 kop., listy likwidacyjne brano 
po (5.50. Mnrej płacono za 4!j0/, listy zastawne russkie, 
4 pożyczki konsolidowane russkie z r. 1880-go, pożyczki 
premjowe russkiel-ej emisji z r. 1864-go, 6'/, russkie renty 
złote z roku 1883-go i kupony celne (325.90). Bez zmiany 
notowano premjówki russkie 2-ej emisji z r. 1866-go. Dys- 
konto prywatne pozostało na wczorajszej wysokości. Akcje 
kredytowe austrackie notowano po 204,90. Żyto miało dziś 
tondencję cokolwiek słabszą i oddawane było taniej o 50 
fen. w oku terminach. 

Berlin 11.-go lipca. (Notowanie urzędowe giełdy). = 
Bil. ban. rus. w tr. nat. 216.30 | Akcje d. ż. w. wied. 
Weksle na Warszawę 215.80 | Akcje kredytowe 
Weksle na Petersb. kr. 215.70 | Weksle na Londyn kr. 
Wek. na Petersb. dług. 214.40 | „ » dł. 
Bil. ban. russ. nadost. 216.75 | Żyto w tow. gotow. 

. Wschodnia poż. Ilem. 69.40 | Żyto na wiosnę 
Listy zast. 1-ej serji 67.50 

Kursy z dnia 10-go lipca: 216.70, 216.35, 216.20, 214.50» 

217.—, 69.60, 67,90, —.—, 146.—, 149.75. 


204.90 
20.40 
20.325 

146.50 

148.25 


Sprawozdania z targów. 


— Magazyny tranzytowe przy stacji Praga kolei 
warszawsko-terespolskiej. ; 
Sprawozdanie z dnia 11-go lipca 1893r. 


wyszło: przyszło: pozostaje: 
Żyła + s. s « « + — Wag. — wag. 10 wagonów 
Owsa AA TS TE dpw A | p 4 2 n 
Mąki żytniej . ©. .— 5 — a Roty 
Mąki pszennej . e .— 5 = ży AE, 
Kaszy jaglanej . e . — 5 YE pais 
Kaszy gryczanej . .— 5 — y "o 4 
ETA TY. „uzo 4 — y i p Taaa” 
Pszenicy . « e « «= 4 — p Bos 
Jęczmienia . . . „— y — p LARA” 
Grochuń, kA s: stę—wy = 5 o x 
(aż AE N a — y k S era 
Ce uli E A D R Aaa Ci | = n 
Fagoli . . ©.. |." y” steż(Ć | 1 n 
E a o e a i m E aee 
Makuchów ,„. e .— n maaa == ” 
' Mąki kartoflanej . e — — y AE Ci 
Kukurydzy . . + :— 5 — y — a 
ODER A PEÓÓ e e 00 SĘ 
Rodzenków + o + 4— y — y Bi 
ŻEJAZA oo e oo .— y Sł - n 
Tranu soere ais 6 — » rot | — n 

Razem — 5 wag. 296 wagonów 


-Spostrzeżenia meteorologiczne, 


1. = inira stacji w Warszawie z d. 11-go 


lipca r. 
Barom. Wilg. Wiatr Temp. 0.=Temp. R. 
D.10-gog.9w. 750.6 53 PnW 226 = 18.1 
'D.11-gog.7r. 749.9 51 PdW 235 == 188 
»„ £-lpp. 7489 88 PdW 256 = 20.5 


W ciągu ) Temperatura in Erna 0. 18.0=R. 11.1 
a. 10-go = najwyższa 0. 23.8=R. 19.0 
b. m. ) Wysokość wody spadłej mm. 0.0. 


2. mę ny je yte H obserwatorjum w Peters= 
burgu z d. 9-go lipca r. 


3. Ogólny stan atmosfery. Barometryczne minima 
na wschodzie Rosji (748 zyj! i na morzu Czarnem (755 mm.); 
wysokie ciśnienie na morzu Białem (766 mm.). Jasna pogoda 
w Europie środkowej oraz na zachodzie i północo-zachodzie 
Rosji; deszcze na morzu Czarnem i na wschodzie Rosji. Tem- 
Pamori w całej Europie blizka lub cokolwiek niższa od nor- 
malnej. 


Ciągmienie i emisji 13 lipca. 
ASEKURACJA PREMJÓWEK 60 kop. 


200,000 AGENTURA 8,000 
75,000 Plac Św. Aleksandra nr 1% 500, 
kory St.-Petersb. Konces. Domu Bank. 0 
10,000 Towarzystwa 


MA. De la Fare & ©. 
Sprzedaje pożyczki premjowe I, Ilemisyj i Ban- 
ku Szlacheckiego, z wygranemi każdej emisji 
rocznie rs. 4,20 0,000. 2588 


le zadatkującego 8d rs. 7 


należy cała wygrana i kupony. Spłata 
pierwsza T$. «B, następne co 30 lub 60 dni od rs. 5. 
Tylko 69/, rocznie i *, komisowego. Z prowincji go- 
| tówkę pocztą. Upełnomocniony: W/ładysław 
| Hertz, b. urzędnik b. Banku Polskiego. Kantor 
otwarty codziennie od AO zrana do 8 w. 


Wykaz transportów 


przybyłych w d, 29 czerwca (14 lipca) 1893 r. na | 


stację Warszawa (Praga) Terespolska. 

1) Za frachtem  pośpiesznym: Hlorodzieje N 120, Moskwa 
JeN 9292, 9293, 9272, Ooessa 1294, Pińsk 1002. 

2) Za frachtem zwyczajnym: a) do magazynów składo- 
wych: Ne 2745, Baku Ne 1646, Pletonnyj 'Taszłyk XM 181; 
b do Pragi (loco): Saratów Ne 3137; Romny M 6046; Ła- 
chwa Ne 314; Murow NM 7624; Horodzicja M 2676; Psza 
N 4037; Romadan X 2659, Józowo NN: 5093, 3875, 5324, 
5378; 5374; Nowozybkow Ne 2493; Pińsk NaNe 4916, 4942, 
4900; Ołyka Ne 455; Międzyrzec NN 1341, 1340, 1344, 1343, 
1348; Biała NN 1516, 1509, 1512, 1510; Humań N 78 
Odessa N 7772; Klewań N+Ne 644, 642, 643, 645; Włady- 
kawkas Ne 3809; Rosów- Don Ne 1567; Domaszewo Ne 168; 
Piczugino NN: 542, 543. 


— Wskutek nadeszłego z Petersburga telegramu 
z d. 28/10 b. m. następującej treści: „Bank komiso- 
wy niewypłacalny, operacje zawiesić, kurator Ke- 
nig“, mam honor zawiadomić, że Agentura Warszaw- 
ska Rossyjskiego Banku Handlowego i Komisowego 
zostaje zamkniętą, a wszelkie czynności są zawie- 
szone. 2895 


S. Korngold. 


- Potrzebna Gospodyni ł 


z dobremi świadectwami na wieś. Oboźna 8, miesz. 8. 


Molina Szwajcarska. 
Dziś 
Po raz pierwszy w Warszawie 
` zostanie wykonaną 


Symfonja Nr III B-dur R. Hola. 


Szczegóły w afiszach. 976 
WYŁĄCZNY REPREZENTANT = ` 
Fabryki afli 
„LEO PLrOLDO 


a a 72 LJ 
Antoni Krysiński, 

W WARSZAWIE, b 
Marszałkowska nr 422, róg Zgoda, 
poleca w znacznym wyborze posiadane na składzie 
Mafie berlinskie, kwadratelowe, oraz 

gzymsy zwyczajne i ozdobne. 2613 


P. P. 


KURJER WARSZAWSKI. — Dnia 12 lipca 1893r.) 


i Osobowy 3 klas, 


POCIĄGI 
Warszawsko-wiedeńska 
4) Do Wiednia: 


Kurjerski I i II kl. do Granłcy iSo- 
snowca, z wagonem sypialnym Ii 


| 
| 
| 
| 


| Il klasy i -aniya 
' Pośpieszny 3 klasy do Granicy i So- 

SDOWNA + o holera 8 : 
| Pocztowy 3 klasy do Granicy i So- 
| 28NOWÓW 4/1004 5 
` Osobowy 3 kl. do Sosnowca « » » » 
, Osobowy 8 kl. do Piotrkowa . e » » 


B) Do Aleksandrowa: 


| Kurjerski I i IT kl., a III kl. dla pasa- 
|  żerów komunikacji bezpośredniej 
* Pocztowy 8kl. « „© « » 0:25:10 
i Osobowy 8 kl. do Kutna . . « « » « 
Osobowy 3 kl. do Skierniewic . . . 
Spacerowy do Skierniewic (w niedzie- 
le iświęta od 21-go maja do 29-go 
października) , .« » e o o oses 


6.06 e „070 A i t 


Warszawsko-terespolska: 


| Kurjerskie I i II kl, z wagonem sy- 
|. pialnym . « « eese 2 opoo 
| Pocztowe 3 kl. dla komunikacji bez- 
| pośredniej, a Ii II kl. dla miejscow. 
| Towarowo-osobowe 3 kl. . » » se 
| Towarowo-osobowe 3 kl.. . s e » » 
Miejscowy towarowo - osobowy do 
Mrozów « s o s e e so oe s > 
Spacerowy do Mrozów (w niedziele i 
święta od 28 maja do 15 październ.) 
| 
$ 
| 
| 
| 
| 
I 
| 


Warszawsko-petersburska: 


Kurjerski I i II kl. z wagonem sypial- 
nym (od d. 18-go maja do 80-go 
Wrzesnia) a a « « « 6 4.4 530 6 

Pocztowy SEL « + © s © «4.4 5 6 

Osobowy 3 kl. WE EMC KIE" 

Osobowo-towarowy II i III kl. do 
Białegostoku . « ste « « * + oe 


Nadwiślańska: 
A) Do Kowla: 


Pocztowy 3 kl. do Kowla. » » » » 
| Osobowy do Kowla . . e « es » 
| Osobowy do Iwangrodu . . . « » 
(Powyższe pociągi łączą się 
z koleją dąbrowską.) 

Osobowy do Otwocka . . . ś 
Do Otwocka wagon 8-ejkl. „. . » 
| Powrotny -z Otwocka w niedziele i 
SWIGDZIE 074 8 ecabzjiał a os aj aŃm 


| B) Do Mławy: 
| 
| 


Pocztowy 3kl.do Mławy » « » s> 
Osobowy 3 kl. do Mławy . s « « » » 
Osobowy do Mławy w soboty i wigi- 
lje świąt. od 1-go czerwca do 30-go 
września; z powrotem w poniedział- 
kiipoświęcie . „ ecs » » 
Osobowy do Nowogieorgiewska . . 
Powrotny z Nowogieorgiewska w nie- 

| dziele i święta 


Obwodowa z kolei wiedeńsk:.: 
Osobowy'SElBSy 2 + ©, «4 20, 4 


I Pea "a gle] ib a 


Obwodowa z kolei terespolsk.: 


Osobowy 3 klasy „ a s ,.„.... 
Osobowy S'EBBy. 2%, 4. air br «etu 


Roktad jazdy na kolejach żelaznych 


od d. 13-go maja 1893- 


Nr. 190 


00 TF. 
Odch. | Przych. 


godziny i minuty 


.|10 5w. | 5580r, 
ale r. |1025 w. 
1045 r. 7 bw 
3,30 p. p.| 2 — p. p. 


p * 
550p.p.| 930 r. 


p.| 
| 
4.50p. pj 1 — p. 
6.40 si pge 
9| 5w. 820 r. 
710 r 
| 
1 
1 


6 55 w. 
915 r. |ll —w, 


220p.p 


„| 3/28 p. p. 
A 6 p. p. 


1| 8p.p. 
1|— r 
7/27 wa 
9/19 r. 


1| 8w 


1058w. 
się r 


rw p. p 
8 83 r. 


918 r. | 8| w. 
958 r. | 7/28 w. 
11 25w. | 8/10 r. 
4/18 p. p.| 6/13 r. 


3/35 p.p.| 2 ~P. 
1140w. | 8/13 r 
8/15 r. J10 — w: 


5!— p.p.| J18 r. 
BBS = 


—— DE 


—-- — jil 6w 
6| 5w. 11 men 
855 r. | 8/88 w. 

1113 r. | 720w. 
415 p. p.| 853 r. 

10/40 w. 
20 p. p. 9/18 w. 
6r. | 430p.p. 


1 
| 


838w. | 2/—p.p. 
3 50 p. p- 7,42 r. 


Z Warszawy do Płocka i 
Z Warszawy do Płocka o godz. 8-ej 


Rozkład jazd parostatków. 


łocławka o godz. 6-ej zrana. 


zrana. 


Z Warszawy do Płocka (kurjerski) o godz, 1-6j po poł. 

Z Warszawy do Mniszewa o godz. 1-ej po poł, prsi: Í 

Z Warszawy do Kozienic, Nowo-Aleksandrji i RWE 
9 


co dziennie o godz. 5-ej zrana. 


A, 


Polock, w czerwcu. 


Nihiejszem mamy honor zawiadomić, że wyłączną reprezentację naszej fabryki 


„POROSTU 


powierzyliśmy Domowi Komisowo-Handlowemu 


ANTONI ERYSINSILI 
W WARSZAWIE, 
ul. Marszałkowska Nr 122, róg ul. Zgoda. 


Z poważaniem Gl. Kantor Zarządu Dom, „Kurowicze" 
sę - A. Gliński, 


E-E; 


Powołując się na powyźsze zawiadomienie fabryki pokostu w Połocku, odznaczonej pierwszemi 
nagrodami na wystawach międzynarodowych i krajowych, mam honor donieść o zaopatrzeniu skłądów moich 


w znaczne zapasy tego materjału 


+ „e, e = 
25 ER * Ś z Ę Różne zjawiska, 
So 82 È = S 
38 S P pb uwagi 
da go 29 2 g 
55 ER Ę 8-34 iilość opadu 
Petorsburg 60.0 124 41 8 PnW 2(15) wcz. n, dosz. 
Ryga 60.2 16.2 82 4 Pn 1 
Wi no 58.4, 154 76 0 PnZz 0 
Moskwa 550 16.1 78 0 Z 0 
Kijów 574 161 90 1 PnZ 0 (8) wez. burza 
Odesa 574 18.1 77 4 Pn 1 
Batum 57.0 22.7 72 1 Paw 0 
Konstanty- 
nopol 58,1 19.0 94 deszez Pn 2 (1) 
Wiedeń 61.4 166 80 0 0 
wów 57.7 1638 88 4 Z 1 
raków 60.6 18.0 74 8 PdZ 1 
tockholm 64.0 23.0 38 mgła PnW 0 
bng 59.3 21.7 48 0 PdW 8 
Aberdeen 53.1 144 88 1 -W 0 
61.7 175 80 0 PdZ 3 wczoraj burza 
Biarritz 63.7 182 86 4 PdW 8 (1) 
Walencja 54.1 156 82 2 Z 8 
Malta 61.2 244 87 0 Z 0 
ym 621 21.4 49 0 Pn 8 
jNicca 61.6 220 50 1 0 
1— z oaeee reamme 


W drukarni Kurjera warszawskiego—Plac Teatralny Nr 473c (nowy 9). 


Z uszanowaniem 


Antoni Krysiński. 


Redaktor Franciszek Olszewski.—Wydawcy: Wacław Szymanowski i Antoni Pietkiewicz (Adam Pług). 


JosBo1emo Hensypow Bapmasa 29 Iona (11 Ioxa) 1893r. 


RO 


